


N O T Y 

Z OBRAD KONFERENCJI SPRAWOZDAWCZO-WYBORCZEJ 
KOMITETU MIASTA I POWIATU PZPR W PŁOCKU 

XI Konferencja Sprawozdawczo-Wyborcza 
Płockiej Organizacji Partyjnej odbyła się dnia 
22 listopada 1964 r. Uczestniczyło w niej 212 
delegatów z miasta i powiatu reprezentujących 
ponad 8 tys. członków i kandydatów oraz za-
proszeni goście. Na konferencję przybyli: czło-
nek KC PZPR i I Sekretarz Warszawskiego 
Komitetu Wojewódzkiego tow. Marian Jawor-
ski, minister przemysłu chemicznego Antoni 
Radliński, minister oświaty Wacław Tułodziec-
ki, Kierownik Wydziału Organizacyjnego WKW 
Antoni Opalski i Przewodniczący Zarządu Wo-
jewódzkiego ZMS Józef Kowtun. Udział w 
Konferencji wzięli również: Prezes Wojewódz-
kiego Komitetu Stronnictwa Demokratycznego 
poseł Tadeusz Gierzyński, Prezes Powiatowego 
Komitetu SD w Płocku Jerzy Ginter i Prezes 
Powiatowego Komitetu ZSL Jerzy Beździek. 

W zagajeniu do dyskusji członek Egzekuty-
wy WKW i I Sekretarz KMiP PZPR w Płocku 
tow. Igor Łopatyński główną uwagę skoncen-
trował na społeczno-politycznej treści życia, 
na określenie postawy aktywisty i omówienie 
stosunków między ludźmi. „Płock dzisiaj jak 
magnes przyciąga zewsząd ludzi. Pytanie — 
jak ich przyjmujemy, z czym oni do nas przy-
chodzą? Jakie zmiany w postawie tysięcy osób 
wywołuje rewolucja przemysłowa? Dlaczego 
nic wszyscy, nie całe półtora tysiąca płockich 
inżynierów i techników sprawdza swą wartość 
w działalności społeczno-politycznej?. 

Mówił również tow. Igor Łopatyński o nie-
wykorzystaniu całej mocy produkcyjnej w nie-
jednym zakładzie pracy. 

Dyskutanci rzeczowo i ze znawstwem poru-
szali cały wachlarz zagadnień związanych za-

równo z gospodarką w przedsiębiorstwach jak 
i na wsi płockiej. 

Na temat różnomiernego rozwoju miasta 
i przemysłu mówił przewodniczący Prezydium 
MRN tow. Henryk Białczyński, podkreślając 
z naciskiem konieczność skorygowania planów 
dotyczących rozwoju Płocka. 

Minister A. Radliński w swoim przemówie-
niu scharakteryzował płocką petrochemię na 
tle ogólniejszej panoramy gospodarczej, w po-
wiązaniu z innymi obiektami wielkiego prze-
mysłu — ropociągiem „Przyjaźń", Blachownią 
i Toruniem. Petrochemia nie jest więc zakła-
dem, skąd pójdą wyłącznie gotowe produkty, 
lecz raczej półfabrykaty, stanowiące surowiec 
dla pracy innych fabryk, wzniesionych także 
nakładem wielu miliardów złotych. Stąd ogro-
mne znaczenie płockiej petrochemii. 

Przemówienie wygłosił również członek KC 
PZPR i I sekretarz WKW tow. Marian Jawor-
ski, oceniając wysoko w imieniu Egzekutywy 
przygotowania do Konferencji, jej przebieg 
i dotychczasową działalność płockiej organi-
zacji partyjnej zaznaczając, że w parze ze 
wzrostem szeregów partyjnych, powinna się 
rozwijać lepsza praca. Z kolei tow. Marian Ja-
worski zapoznał delegatów z problemami os-
tatniego II Plenum KC PZPR. 

Delegaci wybrali 45 członków Komitetu 
Miasta i Powiatu. 

Na pierwszym plenarnym posiedzeniu wyło-
niono 13-osobową Egzekutywę i Sekretariat 
I sekretarzem KMiP PZPR w Płocku został 
ponownie tow. Igor Łopatyński, sekretarzami 
tow. tow.: Józef Cyzio, Henryk Gołębiowski 
i Robert Lipowski. 

I KONFERENCJA REJONÓW UPRZEMYSŁAWIANYCH 
W dniach 4 i 5 listopada 19G4 r. odbyła się w Płocku 

I Konferencja Miast i Powiatów Uprzemysławianych 
zorganizowana przez redakcję miesięcznika „Gospo-
darka i Administracja Terenowa" i Prezydium Miej-
skiej Rady Narodowej w Płocku. W Konferencji 
wzięli udział przedstawiciele 20 miast i 16-powiatów, 
na terenie których powstaną największe inwestycje 
przemysłowe Polski. 

W obradach Konferencji uczestniczyli wicepremie-
rzy — Zenon Nowak i Stefan Ignar oraz Szef Urzędu 
Rady Ministrów min. Janusz Wieczorek. 

Celem konferencji było przedstawienie efektów prze-
obrażeń, jakie dokonane zostały w związku z pod-
jętym procesem uprzemysłowienia określonych tere-
nów oraz wymiana doświadczeń terenowych związa-
nych z tym procesem. Wymiana doświadczeń miaiła 
zdtniem organizatorów, przyczynić się do zwiększenia 
kompleksowych efektów z uprzemysławiania terenu. 

W zagajeniu Konferencji min. Janusz Wieczorek 
podkreślił, że w miarę powstawania i rozwoju w róż-

nych regionach kraju wielkich zakładów przemys-
łowych — wielkich nietylko z uwagi na potrzeby 
gospodarki narodowej naszego kraju, lecz również 
ze względu na potrzeby innych krajów wchodzących 
w skłaid Rady Wzajemnej Pomocy Gospodarczej — 
coraz silniej zaznacza się codzienne współdziała-
nie rad narodowych z nowym potencjałem gospodar- v 
czym, jaki reprezentują zakłady wielkiej industrali-
zacji. 

Ważnym jest skoorygowanie i zsynchronizowani? 
gospodarki rad narodowych i gospodarki wielkich 
zakładów przemysłowych. Gospodarz terenu — rada 
narodowa i zakład przemysłowy muszą w wielu co-
dziennych i istotnych sprawach, ściśle ze sobą współ-
pracować. 

Chodzi o realizację zadań tzw. własnych rady na-
rodowej jak i realizację zadań w trybie koordynacyj-
nym i to zarówno z samym zakładem przemysłowym 
jak i innymi jednostkami radom nie podporządkowa-
nym. 
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